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Gana pejedynozeza IMUA ta vabras 
owszurae Polski 


G WAsuniań. 


2 sawtawą 


Lida, Siomim, Pińsk, Sarny zajęte. 


Rozgromienie 4=tej armii sowieckiej. 


Komunika? sziabu generalneco: 


z Mimia 29, ©. m. 


Na péinocnem skrzydle forsawna akcra n2 
szych oddziałów doprowadziła do adzyskasia 
kidy. Nieprzyjaciel będąc przezte pozbawiony 
najdogodniejszej drogi odwrotewej. wycofuje się 
pospiesznie w kierunku południowo-wschodnim. 
Świeżo uzupełniona 21 dywizya sowiecka uległa 
pod Ńową Rudą zupełnemu rozbiciu, pozostawia- 
jąc w naszem ręku 9 dział i 15 karabinów ma- 
szyno tych. 

Na wschód ed Weikewyska zajęliśmy w po- 
ścigu za nieprzyjaciełem Słonim i przekroczy 
liśmy rzekę Szczarę, 

Na Poiesiu wojska nasze uderzeniem od po- 
łudnia na Pińsk i janów rozgremiły kompłetaie 
4 armię sowiecką. Sztub armii, z 
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Zwycięska ofenzywa Wrangla. 


zamierza obwołać prezydentem republiki rosyj- 
skiej prof. Miłiukowa. 


KOPENHAGA. 29. września. (Pat) Wedle 
telegramu z Sebastopola, zastakował gen. Wran- 
gel bolszewików pod Aleksandrowskiem. Wiele 
oddziałów bolszewickich kapitulowało. Kawale- 
rys Grzngla przekroczyła Dniepr i zajęła wie- 


le miejscowaści w guberniach poltawskiej i je- a w 


kaferynosławsńiej. 
BERLIN. 29. wsześnia. (Pat). Telegr. Comp. 
„lzwiestia* donoszą z Krymu, że gen. Wrangel 


Prezydent Witos o Lwowie. 


LWÓW. 30 września. (Pat.) Wczoraj po po- 
wrocie p. prezydenta ministrów Wincentego 
Witosa z podróży po wschodnich powiatach 
Małopolski odbyło się o godz. 3 popol. na jego 
cześć przyjęcie u p. prezydeata miasta Neuman- 
na i jego malżonki. jw 

W odpowiedzi na przemówienie p. prezy- 
denta miasta, p. prezydent ministrów Witos 
zaznaczył między innymi, ze ostatnie tygodnie 
były tak brzemieane w pierwszorzędne a po» 
myślne dia, nas wypadki, iż będą one stanowić 
naezawodnie chłubną część historyi Polski, 
„Przyjązd mój poprzedni do (iwowa — zazna- 
CZAR nan „rezydent — Był zadokumentowa: 
mem faktu że Lwów jest miastem polskiem ; 
podczas moje; obecnej podróży z przyjemnością 
stwierdziłem, Że kudność obu narad>wości uwa- 
ża Galicyę wschodnią za iategralną część Pań- 
stwa polskiego. l 

-5 W dalsz:m ciągu przemówienia swego pod- 
niósł P- Prezydent ministrów, że już w odezui: 
swojej do mieszańców Warszawy powołał cię 
na Lwów, jako na przykład pa'ryotyzani I poświę- 


eenia skąd uczucia te rozszerzyły się na całą Pol- 


askoczbny gwal- 


tewnym atakiem dzielnej grupy gen Krajewskie- 
go, zosiał w całosci z wyjątkiem dowódcy i szefa, 
którzy w ostatniej czwili zaełali uciec, wzięty 
w Pinska do mewoii 

Prowizeryczec zestąwiemie zdebyczy wyka- 
zują z górą 3000 jcńców, 100 nowych karaii- 
nów maszynowych, 400 wagonów 2 materya- 
łem wojennym, 1 wagen opon gumowych, wile 
ka samotnocow i motocykli. Na tgm odeinku 
esiągnęliśmy Jasiołdę i prowadzimy dalszy 
poeg. ; > pe 1 

Na południe od Prypeci zostal opanowany 
przez nasze sddziały 
kąlejewy Sarny. 

„Sytuacypa na Wołyaiu Bez 
zmian. 

Ńaczelng Dewódziwo W. P. Sztab Generslug. 
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||uing mniejszością polską, kultaralnie | 
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| Do belszewiekica warunków  przedsiawios 
nych delegatom naszym w Rydze, a tak od- 
mienzych ed warunków mińskick, przyczepił 
się jeden, noszący na sobie jeszcze piętao „agir 
tacyi“, jaka znamionuje wszelką akeyę belsze- 
[wieka | , ! ; Ą 
| azie ta o żądanie uznania przez Polskę 
„Niepodległej Galicyi wschodniej*, kiśrego prze- 
l cież poważnie bolszewicy sami nie biorg. Mimo 
| to sowdejia potrafiła„koncepcyę" tę zasugaro- 
|wać także angielskiej „Labour party“, kiśra 
między „pytaniami* swemi wystosowanemi do 
P. P.-S. zamieszcza także pytanie: „jak P. P. 
S. zapatruje się ua sprawę utworzenia Niepexle- 
atej Galicyi Wschudaiej ?* 

Niepod egła Galicya wschednia, niewiadomo 
jz jakiemi zichodniemi granicami, byłaby , do: 
prawdy, dziwnego nabożsksiwa tworem pañ- 
jstwowYm =- politycznie i społecznie. Niekamo- 
witą trole miałoby to państwo a ludmneścię o 
większośc. co prawda ukraińskiej, lecz z egfo- 
ZIRO- 
darezo o tyle wyżej stojąca i ze ansezng liczbą 
Żydów, — wciśnięte między drugą Ukrsinę i 
Polskę. Czyżby Ukraina bołszewicka, któru ja- 


|koby reprezentowana jest dziś w Rydze, z Kija- 


wem jako. stosicą, czyżby Niepodiegia Ukraina, 


| b » la a P 
| miała być fikcvą? Dlaczegoż tworzyć z» ściana 


PARYŻ. 29. wrześmia. (I'at) BK. Wedle do-|zichodniy drusą obok miej Ukraing uniepedie- 


Odessy. 


z 


zawarli Peilura i Wrgngel gia? Jeśli zaś tę Ukrainę „radiańską* wykency 


układ, ne mecy którego będzie przeprowadzona powała Sowdepia specyzlnie dia Rygi, by po 


wspólna ofenzywa wedie jednolitego planu. 
—4* — 


ske. Lwów hyi 
było przesady, 
cierpiało tyłe, a 


wzorerę i Hod tym wzgledem nie 
żadne bowiem miast niż prze: 
przytem mle okazalo taki) ener- 


gü. tyle siły, tyle wiary W potege oręża pofshi:-) 


gD i winośsci w dobra sprawę. Okrz kien na cześć 


państwa polskiego i jzwiązanego z riem miasta. 


Lwowa zasończył p. prezydent ministrów swe 
przemówienie. i 

| Część przemówienia p. prezydenta ministrów 
tyczącą się wschodniej Małożefsui t favowa wy- 
głos: dyr. Tarasiewicz W teamze przad rozpo- 
częcien wieczornego przedstawisris. Licznie. 
zgromadzona publiczność przyję.d to oświadcze- 
me premiera hucznymi owlacka:.ri i bkrzykami: 
Niech żyłe! poczen stojąc wysłuchała manna 
"Jeszcze Polska mie zanęta“. 


O godz. 8. min, 10 odjechał prezydent mini-' 


strów w towarzystwie posła Rączkowiskiezo i sze- 
fa sekcyi Studzińskicgo z powrotem do War- 


Szawy żegnany owacyjnie przez reprezentantów 


wiadz cywilnych i wojskowych wraz iłumy pu- 
bliczności zgromadzonej xa „dworcu. 
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pomyślnera ukończeniu rekowań, w czasie kte- 
rych grać ma rolę d:koratywmą, wcielić ją z 
powrotem do macierzy,czy matuszki, meskiew- 
lskiej Rossyi, to „pańsłwe”, Gaiicyi wschadnie 
bez żadnej tradycyl, lab reminiscencyi wzpólke- 
ity państwowej, z silnym s zadatkami wewnę- 
|trzaych walk narodowościowych, społeczaych i 
politycznych z sąsiadami, dla których stəmowi- 
łby cel nieustająesj sksparzrvi samo wprewózie 
jbyłchby do życia ujendolae, ile na'omiast mia- 
łoby dużo „zdolności“, do zatruwania życia 8q- 
siudom. f £ 

„Warunek“ ten wysunięty przez sewienię, 
tembardziej jest reżący, — gdy wszyitkie inne 
uadają się do spokojnej dyskusyi mogęcej  do- 
| prowadzić do upiagkioaego celu, — że sprawa 
/Gałieyi wschodniej nie należy weale do sacru 
polsko-kolszewichicgo. Kwestya Gaheyi wscho- 
dniej jest sporem między Polską a Ukrainą, czy 
iteż Ukraińcami, zdążającymi do niepodległego 
' państwa, sporem nie przesądzonym dotychczas, a 
który Polska rozwiązać pragnie w drodze poro- 
zsiaiema między sobą a nim: 

Nie było ani jednej fazy tego sporu, ktory 
rozpoczął się 1 listopada r. 1916  inwazyą 
„ukraińską w Galicyi wschodniej, w której Pol- 
| ska nie byłaby Okaza'a całej swej gotowości do 
„rokowań. A i teraz Poiska, szczególnie zaś PPS, 
|tylko w drodze porozumienia, ale też tylko 
“ odpowiednią „instancyą*, pragnie pozbyć się 
tego ciernia, jakim jest w ciele każdego organi- 
zmu panstwowego, czy też w jego flankach, 
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wojna domowa, spór o granice lub wojna z 
narodem, z którym skazanym się jest na wie- 
czne współżysie i sątiedziwe. 

Totaż zgednia z rzeczywistym stanem rzeczy 
Gentrainy Komitet Wykonawczy PPS. w odpo- 
wiedzi swsj Zarządowi „Lsbour Party" stwier- 
dza, że „nie odrzuca wzmls myśli o rozgran - 
enemlu golsńiego i uxraińskiego staau peaiada: 
nia w Gaiiczi wsehadniej. ale takle rozgrani- 
czenia przypuszsza istniznie niepsd!agłej Ukra- 
Iny. Z Ukrainą aiepodiegłą, raeszywiatę, nie 
fikcyjną, chećby była belszewicką, porozumie- 
my się sami. 

To też nie sądzimy, aby pa bliższern ror- 
patrzeniu tego balonika próbnego, tego „wa 
ranku“ agitacyjnego absk waruwków inaych, 
bolszewicy chcieli ebstawać przy aima i rezer- 
wowali sobie aż kampanię zimewą na wypadek 
nieprzyjęcia gs. Pekój tak samo jest potrzebny 
do życia Resyi jak nam. Dalsza wojna nam i 
Rosyi grozi nieebliczalną klęską. Nietylko upa- 
dek gospodarczy ; nietylke zupsłce wyczerpanie 
firyczne i dushows ludności, ale najstraszniej- 
sza reaxcya polityczna grozi tak Polsce jak i 
Rosyi na wypadek dalszej wojny. Choć wroga- 
mi jeetaśmy form 5Bolszewickich ; choć tax dla 
Rosyi, jak dla siebie i dla Eurspy całej pra- 
gniemy by Resya weszła na tory socgalisty- 
cznej temokracy i zerwała ze zgubną dyktatu- 
rg nać. proletaryatem, żywimy przekonanie, iż 
nieszezęściem dla niaj i dla całej demekraty- 
cznej Europy byłoty, gdyby rząd Golszewieki 
zosts! obalony przez czykhająsą ze wszech stron 
rea zyę. 

fiząd bolszewicki sam siebie przeksanać musi, 
musi sam przekształcić się w rząd demokraty- 
czyo-ludowy, a stanie się to, gdy zawarłszy po- 
kój, będzie mógł rozluźnić żelazną obręcz dyk- 
tatury, która w przeważnej części jest dzieckiem 
wojny i strachu przed zewuętrznym wrogiem. 
Wewnętrznego wroga, reakcyę, pokona stokreć 
łatwiej demokratycznemi urządzzniami i odro- 
dzeniem gospodarerem. 

To chyba wiedzą bolszewicy, a ża wie to 
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Tekst deklaracyi rosyjskiej 5 polskiej 


Deklaracya rosyjska, 

WARSZAWA 22. września (Patð. Ministere 
Stwo spraw zagranicznych tominik je: 

Dęklaracya rosyjska z dala 27. września 1920 
Po wysiuchaniu przpożycyi delezacył polskiej na 
siódmem pociećz:niu pknarnem konierewcyi po- 
kojowej w dmu 24. września. delegacya pokb- 
towa z gadhwojeniem stwierdza 
że obie streny dzżą w perteakincyach pokoje- 
wych do tega samego celu, te jest jak najszyb- 

szego zakończtsia wojny 

|! stworzenia dia swoich narodów warunków, za- 
|-pewniających możiiwosć podjęcia pracy poxojo- 
wej I gwér) nad odbudowk i organizacyą ży- 
cia państwowego. Obie strony zgadzają się rów- 
nież, iż 
warunki pokojowe mie moga Lyć zależne ed 
i ztasu rieszy na freztie wajennym, 
lecz że pokój do którego obie strony dążą, powi- 
we być pokojem sprawiedliwego porozuni mia, 
| liczącego się w równym stopniu z wnioskami obu 
stron. Sowiecka Rosya I sowiecka Ukraina 
nigdy nie występowały przesieka niepzdległo» 
| śgi i suwersuności Rzeczypespgalitej Pslskiej. 
i jeżeli Polske przez periraktacye pokojowe dąży 
do. zabezpieczenia swojej niepodległości ii bezpie+ 
czeństwa swoich granic, to takie dążeri> jest cał- 
kowicie zgodne z interesami zarówno Rosyi jak i 
Ukrainy. Delegacya pokojowa rosyjsko<traińska 
w zupemej zgodzie z niejednokrolnie zajętem przez 
nią stanowiskiem uznała zasadtujczo słuszność pro- 
ponowanych warunków pokoju przedwsiępitego. 
Wzajemna gwarancya absolutnego uszanowania 
suwerenności państwowej drugiej strony, powstrzy= 
mywanie się cd wszelkiego wirącari: się w jej 
syrawy wewnętrzne, jest zasadą, Któsą kiarywała 
jie i kieruje sowi-cka Rosya 1 sowiecka Ukrainą 
sw swej polityce międzynarodowej. Sowiecka Ro- 
FUR 1 Ukraina ' 


Posiudsiąc mendat dla periraktacyi podpisa- 
nia mietyl.o rozejmu I warunków przedwstęp- 
nego pokoju, lecz również traktatu pokojowego, 
delrgacya pokojowa rosyjsko-ukraińska gotową 
jest przystąpić niezwieczaie do pertraktacyi nad 
ostsiccznym traktatem poksjowyin. 

Dciegacya pokojowa rosyjsko-ukraińska u- 
waża, iż po podpisaniu traztatu pokojowego na: 
leży przysiąwić do periraktacyi w sprawie kon- 
wtneył zie tyle handlowoszospodatczych, sani- 
tarnych, komunikacyjnych i pocztowo-telegrafi- 
cznych, lecz iinsych. jak np. transitowej I kon- 
sujersej. Rozstrzygnięcie kwestyi rozrachunków 
wzajemnych i likwidacyi, jak i wznowienie sto- 
sun ków pre wno-ozobistych i prawno-publicznych, 
zdaniem dełcgacyi rs yjsko-ukraińskiej zawarte 
być winne również w traktacie pokojowym. 

Zeznaczając radość, iż najwidoczujiej 
w nakreślsngek przez obie strony zasadech 
przyszłego traktata pekojowege nie ma 28ss- 

dniczyeń różnie 

sesgących doprowadzić do jakiejkolwiek kompli- 
kacyi lub zbył długich debet, dolegacya rosyj- 
sko'ukrainska sądzi jednak, że szczegółowe roz- 
trząsanie wielu ze wskazamych kwestyi winno 
ibyć przedmiotem pertrakiacyij nad ostatecznym. 
traktaiem pokojowym któreco perirafrtacys roz- 
począć się mogą dopiero po poripisaniu rozejnu, 
i przedwciępnych warunków poru. 

j Nadto raz jeszcze yenawia propozycyę swoją 
wytężenia całej energii obu delegacyi pokoja- 
wych, co leży w interesie jak najszybszego za- 
warcia rozejmu | pokoju przedwstępuego w imie- 
niu niezwłocznego zakończenia przalewu krwi. 


Daklaracya polska. 


WARSZAWA. 29 września. (Pat.) Deklaracva 
przewodniczącego delegacyi polskiej na posie- 
dzeniu z 27 września 1920. ` 

Deklaracya, złożona przez deiegacyę rosyjską 


także nasz rząd, tedy spodziewać się należy mie pretendawały nigdy de jaxiegokolwich tery-|na poprzedniem posiedzenia w pierwszej części 


rychłego zasadzie 


nstępstw. 


pokoju na wzajemnych 
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Kongres komunistów czeskich. 


Kongres komunistów czeskich rozpoczęty w 
Pradze 25 bm. zgromadził 320 delegatów. Ho- 
norowym prezydentem wybrany został Teska. 

Na niedzielnych obradach przyjęto rezelucyę 
wyrażającą Rosyi sowieckiej sgmpatyg w walce 
przeciwko Polsce i potępiając rządu Horty:ego 
na Węgrzech. Przyjęto również rezołucyę, prze- 
syiająeą pozdrowiealie i sympatyę meskiewskia- 
mu proietaryatowi. 


Dr. zmeral w mowie swojej nakreślił pro-|' 


gram i iaktykę partyji komuszistycznej, Jest on 
zasadniczo przeciwmy próbom gwałtownego prze 
wrotu, oświadcza jednak, że partys komuni- 
styczna musi być gotowa, by w każdej chwili 
sięgnąć po włedze w republice. W czeskiej re- 
pu»liee musi nastąpić wywłaszczenie wielkiej 
posiadłości, wielkiea banków i wielkiego prze- 
mysłu. W czasie przewrotu komuniści będą się 
ztarsli oszczęłzać stan Średni, ponieważ vcze- 
kują od niego pemocy materyalnej. 

W trakcie ebrad wypewiedziano się przeciw 
jakiejzolwiek kesl cyi z partyami burżuazyjnemi. 

Na wniosek Wanicha ucawaleno wezwać wy- 
dział wykonawczy partyi socyalae-demokra- 
tycznaj, aby w przeciągu 24 godzin „wziął u- 
dział w obredaca kongrecu komunistycznego, a 
tem samem legalizował ucwały kengresu. Po- 
nieważ wydział wykonawczy partyi soc. deme 
kratycznej wniosku tego nie przyjmie, kongres 
przystązi do wybera mowege, czysto komusi- 
stycznego wydziału wykonawczego. 

Socyal'ści czescy występują ostro przeciw 
taktyce i programowi komusistów, oświadczając 
że grozi on rujną eałeżo państwowego i gospo- 
darczcgo życia i ŻE ezeski preletarwat stanie w 
obronie idea/ów państwa czesko-ałowackiego. 
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toryum polskiego 
ji uważały zawsze, że kwestye terytoryalne Litwy 
rozstrzygnąć się dają według zasady samestano- 


= j wienia narodow, Zupełne zabezyiczenie traktu- 


ijących ze sobą państw od możliwych napaści ze 
strony przeciwnej, bądź przez jej terytorywn, 
bądź też przy jej pomocy, jest koniecznym warun- 
kiem pokoju. Zarówno ` 

jprawa egcji jak i prawo mniejsześci narodo- 
| wych są zasadnicze wnioskami konieeznytni, 
wynikającymi z zasady bardziej ogóinej sanmosta- 
nowienia manodówł i dlatego korzystają * prawa 
| tego wszyscy obywatele, znajdujący się na tery- 
| toryach Rosy i Ukrainy wvisxkie. W imieniu 
zrzeczenia się odszkodowań za wydaiki p% izsione 
i dla prowadzenia złlonieczności kampanii zanowej 
(rado przerwane), W tym celu deiegacya rosyjsko- 
ukraińska wniosia na posiedzeniu poprzedniem 
swoje zupainie konkretne wyjaścienia propozycji 
warunków, raających być podstawą iraktatu i ro- 
“elna I |rzedwsięjnych warunków pokoju I za- 
ppropomwala utworzenie koinisyi dia ri.zwłocz- 
tegp Mzwazenia tych warunków. 

Propozycję tę delegacya pokojowa rożyjske- 
ukraińska pedjęla i obecnie (...spaczone radio) 
w warunkach pokoju przedwstępnego wzajemne 
gwarancys (..przerwane radio) wynagrodzenie 
za szkody wojenne, jako następstwo zasadnicze- 
go zrzeczenia się kontrybucyi w jakiejkolwiek 
formie było zawsze żądaniem republik sowiec- 
kich. Ustawa p wymianie jeńców wojennych i 
zwrot rzeczywistych wydatków ma ich utrzyma- 
I nie według mniemania delegaeyi rosyjska-ukra- 
ińskiej zawarta być wimnz w irsktacie pokojo- 
wym. Roszjskoe-ukraińska delegacya uznaje rów- 
nież za konieczne utworzenie naiychmiżst po 
į podpisaniu pskoju  przedwstępzego komisyi 
zmięsziknych dla spraw wymiany jeńców cywil- 
vych, internowanych zakładników i jenców 
wejennych. i : ; 

Amnestyę każdej ze stron względem ebywa- 
iteli stromy przeciwnej uważa delegacya ros; jska- 
ukraińska za koaieczną, sądzi jećnak, iż w in- 
Mee sprawiealiweści amnestya winna być za- 
stosowana również względem własaych obywa- 
teii, którzy denuścili się podczas wojny czynów 
wysiępnych ua ker.yść sireny drugiej. 


zawiera teoretyczne przedstawienie zasad jej po- 

litiycznego światopoglądu, 

wykraczające nawei poza przedmiot rokowań 
obecnych 

oraz zgoła niepodlegające dyskusyi między Pol- 


jak sprawa Gzlicyi. 

Teoretyczne te wywsdy delegacyi rosyjskiej 
dałyby delezscyi polskiej temat do obszernej 
dyskusyi, szczególnie co do tego, jak rząd so- 
| wiecki 
|niepedlagłość, co w rzeczywistości, 
stwierdziliśmy w MiBsku, wprowadza się w 
praktyce sowieckiej do lokalnego (...spaczone 
radio) i zaprowadzenia siłą czerwonej ermai 
dyktatury jednej 
przytoczyć fanta stwierdzające, 
'ecz 
(na Rosyę spada odzewiedzialność za wywała- 

nie | przedłużanie wojny 
Sprowadzającej tak wieikie zniszczenia i cierpi- 
Ima judów obu waństw. Deiegacya rofska sądzi 
jednakze, że taka dyskusya w obecnej chwili nie 
posunie sprawy naprzód. Różnice zasadniczych po- 
[glądów delegacyi pąsułej i rosyjskiej zostały już 
wyraźnie zazreślonz w dotychczasowych deklara- 
cyach złożonych przez obie strony w Mińsku 
i w Rydze. Być może, że w ostatecznym (.. spa- 
czone radio) prelimisarzu pokoju ckaże ci» po- 
trzeba powrósenia do tych spraw, 1 szczegółowego 
ieh omówienia. Gdy jednakże w drugi:j cześci 
'Bwojej deklaracył delegacya rosyjwka oświadcza, 
że pczustawia sprawę zasadniczych swoich tez 
na sku i przechodzi do realnych propozycyj, de- 
legacya poiska ponawia swój wniosek na przej- 
ście da prac komisyjnych. Delegacya po- 
ska pragnie usilnie jak nalszybszego zakończenia 
rozlewu krwi, Ie może jednak niz zwróci: uwagi, 
że zaureślony w Sposób ultimatywny termin, 
w którym rczejjn. i preliminarz pokojowy mialby 
być podoisany, jak to uczyniia delegacya szwiscka, 
conajminej nie przyczyni si; dO faiwizjszego i 
gezybszego przyprowadzenia rokowań do pożąda 
nego celu a jedynie wywołuje wrażenie, że stro- 
na stawisjyca takie uli ca'mn rezerwuje soti? w 
| ten sposób zerwanie rowowań w pewnej chwili, 
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ską i Rosyą. D 


psjimuje samookreślenie narodów i ich! 
jak fo już! 


parlyi. Meglibrśmy również : 
mie na Polskę | 
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„DZIENNIR LUDOWY” 


List bez odpowiedzi. 


Hełena hr. Mycielska wysto- 
sowała do ks. arcybiskupa Ten- 
dorowicza, przyten: posła, list, 
który niestety rozestał bez 
odpowiedzi, Ponieważ list jest 
prawdziwym signum temporis, 
podajemy go czytelnikom.(Red.). 

Najprzewielcbniejszy Księże Arcybiskupie ! 

Z radością dowiedziałem się. że ks. Arcybi- 
_skup został posłem, sądząc, że będzie działał w 
duchu Chrystusowym. To też zdziwiona ero 
bardzo, czemu ks. ń^reyb. sprzeciwił się wywła- 
szczaniu i nawet gre wojną religijną, gdyby 
naruszono dobra ileru bez porozumienia się z 
papieżem. Przecie Chrystus nic nie posiadał. 
Wszystkie Jego nauki, to jedno pasmo groźb i! 
upomrień bogaczy i kapianów, by nie uciemię- 
zali ludzi, bx dzielili się majątkami. Pierwsi 
chrześcianie mieli wszystko wspólne w myśl 
idei Chrysiusowej. Nie mogę pojąć dlaczego, ks. 
Arcyb. sam pierwszy nie wezwał Sejmu do_po- 
działu ziemi Można było zastrzedz dla księży 
1a wsi kilka mórg gruntów, pomieszkarie i pen- 
żyę miesięczną, która dia ks. w miastach byłaby 
większa. Naturalnie w zamian ks. byliby obo-! 
wigzani udzielać darmo sakramentów, zapOwie 
dzi ślupnych, również pogrzebów z odprowa- 
dzeniem na cmentarz. Jeżeli między uczynkami 
miłosierdzia jest potrzebne grzebanie umarłych, 

dlaczego ks. mają się od tego uchylać. 
Wspomniał mi to ks. Arcybiskup, że socya- 
liści w połączeniu z Masonami chcą odmrócić 
lud od katolicyzmu. Być meże, że ich wniosek 
podziału zruntów dążył do zjednania ludu. Po 
nieważ wniosek sam jest oparty na etyce chrze- 
ściańskiej, czy nie było nawet polityczniej po- 
przeć to i przeprowadzić, choćby nawet paska- 
rze, bogaci i obszarnicy rzucali grommy. Prześla- 
dowanie dla idei Chrystusowej jest chyba za- 
szczytne — dlaczego ks. Arcyb. nie oburzył się 
głośno w Sejmie, gdy ks. Lutosławski zarropo- 
nował karabiny maszynowe przeciw zgłodnia- 
łym rzeszom wbrew chrześciańskiej etyce, która 
każe karmić głodnych? Aibo gdy obszarnicy 
wyrzucali w zimie na bruk służbę folwarczną, 
bo należała do organizacyi. Czyż to nie zbro- 
dnia o pomstę do nieba wołająca ! Czemu tylko 
socyaliści starają się o dobra ludu, a klasy pe- 
siadające umieją prowadzić przeciw nim prze- 
kręcając różne rozporządzenia min. Moraczew 
skiego. I tak: min. oświaty Prauss miał projekt, 
by nauka religi nie była przymusową, bo to 
rzecz sumienia, więc ma zależeć od woii rodzi. 
ców. Czytałam to w „Monitorze*. Zaraz prze 
NADER taika p SA 
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POD LUNA 


Powieść z roku 1918. 
(Ciąg dalszy). 

Niech mi pan nie przerywa. odpowiem za pana. 
Wyrzuci pan do ustępu swe odznaczenia za ty- 
loletnią wierną służbę, planie pan pubiicznie ria 
upadłych swych mocodawców, wyspowiada się 
pan z win, powołując się na tysiące podobnych 
panu... i Sszemląc, bedzie pan ofiarowywał swe 
wierne serce nowej ojczyźnie. A ta ojczyzna, nie- 
stety, przebaczy pdmu, bo musiałaby chcąc ka- 
rać, zabudować swą zięmię więzieniami... tylu 
was było! Teraz może mnie pan kazać odpro- 
wadzić do aresztu. 

_ Człowiek z policji miał tylko do powiedze. | 
na; 

— Jesteś pan niebezpiecznym, zuchwałym 
bunzownikiem i będziesz pan odpowiadał za 
zdradę stanu. Postaram się, abyś pan był unie- 
szkodliwiony na długo. 

— A ja postaram zobaczyć się jeszcze z pa- 
nem. Może wtedy dokończymy rozmowy. 

Nadkomisarz zadzwonił. 


VIII. 
Stary Łyżwicki był niezadowolony, że nad- 
zwyczajny wypadek, jaki zaszedł w rodzinie, psu- 


ARTUR ĆWIROWSEI. 


u 


kręcono jakoby socyaliści wyrzneali religię zë 


szkeły. Po co te klamstwa! Dlac'ego potępiono | 


8 godzinny dzień pracy ? Czy dłaiego, by bien: 
robotnik w fabrykach i kopalniach pracował a 
panewie bawili się ich kosziem ? Są wprawdzie 
dobrze płatni, ale na 50 proc. podwyżki u 10 
botnika podnosi się ceną towaru 200 proc. 

Dlaczego ks. Arcybiskup tego mie podnosi w 
Sejmie, by kopalnie i fabryki upaństwowić? 
Co właściwie zniewoliio ks. Arcybiskupa do 
trzymania z bogaczami i do należenia do strans 
nictwa zwalczającego zasady socyalizinn, kiedy 
s4 w duchu Chrystusowym ? Czzmu ks, arcybi- 


skup porcobno kieruje akcyvą przeciw Pifsudskie- 
mu, któremu zawdzięczamy Poiskę wolną i nie- 


3 


podległą? Gdyby pie on, koalicya podzielilaby 
Polskę między Niemcy, Rosyę i Czechy. Stron- 
nietwo, kióre wydaje „Rzeczpospolitą“ sprzeda.o 
cba Śląski, zaprzepaściło (Gdańsk i dzięki na- 
gene na Zydów i projektowi wyznanięwych 
szkól zwraca uwagę Świata, że w Poisce żie się 
dzieje. nastały czasy średniowieczu. Dl:czego 
wznawiać mcwą Targovicę i podzepywać pos 
|wagę Naczelnika Państwa ? Chyba zagłada Pol- 
[Ski a dla naszej wiary także klęska, bolud ma 
|corRz mniej zaufania do księży, widząc ich ro- 
bolg. Ponieważ nie rozumiem caiaj tej polityki, 
dletego udaje się z' prośbą o udzielenie mi 
objaśnień, w nadziei, że ks. Arcybiskan mi nie 
odmówi. Czy to prawda, że redaktor „Rzeczyżo- 
spolitej" Lewin-Stronski jest Żydem ? 
Belena hr. klyciełska. 
"Krzeszowice, w lipcu. 


Jerzy Leygues. 


Mianowa115 Leyguesa prez din on wi istrów 
francuskien byłoby dia Francuzów niczpodzienką, 
gdyby poprzednio już ominie franczsza ti: była 
poinformowaną_ że Mileramd ima. zamiar posa- 
dzić na fotelu-prezydznta ministrów zastępe 
ryby speiniał swój urząd ściśte w myśl pofitycz- 
nych jego wskazówek, a że sata poza jego pie- 
cyma zamierza jeszcze od czasu Ga czasu kiero- 
wać gabinetem, co jest bez precedensów w życiu 
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spolitycznem Francji. i 
Leygues juz w 28. roku życła wybrany został 
przez swe miasto rodzinne Villeneuve — sur — 


Lot na posła pisząc się na program nacyonajis- 
tyczny. Z opadaniem faii nacyoha izmu, wzrasteł 
jego radykalizm; w wieku dojrzałym sam uważał 
się za radykała, choć nigdy radylraiem nie był. 
W r. 1894 Dupuy powierzył mu portiel oświaty. 
Ponieważ był dobrym tąxtykiem parlamentarnym 
i tuzin czy dwa tuziny umiarkowanyca republi- 
kanów nie sprawiają żadnemu gabinetowi kło- 
potów, otrzymał Leygues w rządzie Ribota w r. 
1835 sprawy wewnętrzne, w powtórnym rządzie 
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2427 miliardów długu n emiecx 
557 nlliardów ueficytu. 

,Z ekspose ministra skarbu Rzeszy wiemie- 
ckiei, dr. Wirtha. złożonegy na jednem z ostet- 
nich posiedzeń rządu dowiadujemy się, źć wy- 
datki państwa w budżecie zwyczajoym wynoszą 


e 


|307 miliardów marek niem. Nadzwyczajny bu- 


je mu oczekiwaną od samego rana przyjemność 
pory obiadowej. Siedział właśnie przed talerzem 
klusek ze śliwkami, oczyma, węciiem i podnie- 
bieniem wyczuwejąc smakowitą ich treść i pra- 
gnal nie myśleć o niczym. co tie miało bezpo- 
średniego związku z funkcją jedzenia — a tu 
rozmawiano O nieszczęściu, jakie spotkało syna 

.7— Moglibyście mi przynajmniej dać zjeść spo- 
kojnie — żachnął się, nie mogąc dlużej sluchać 
narzekania Reni. które wprawdzie nie ujmowało 
mu apetytu ale nie pozwalało bezwzględnie 
się oddać błogiemu zajęciu. -— Człowiek naita- 
rue Się jak wół.. przyjdzie do domu i tu znowu 
urwanie głowy. 
| — Przecież musimy COŚ radzić... zastanowić 
się, jakby mu pomódz — wyszeptala bezradnie, 
wiedząc, że sama biedną Swą głową nic nie wy- 
myśli. W.adomość, przyniesiona jej jeszcze wczo- 
raj w nocy przez Woleńskiego; oddziałała tak sil 
nie, że po niespokojnie |rzepęd onej nocy cho- 
dziła od rana jak spłoszona,. drżąc na każdy 
suk kroków na suhodach w urojonej obawie 
przed czymś złym, które i ją czeka. i 
„ — l po to przyszłaś, do mnie? Ja. nic -nie 
wiem, nie chcę o niczym wiedzieć. Chwała Bogu, 
nie mieszkał u mnie, nic mi nie powiedział, nie 
domyślałem się niczego. Moge przysięgać. Mę- 
drek był... za nic miał ojca, babkę... i wymędr- 
kował. Nie dośc, że narobił sobie złego,.. ale je- 
Szcze i mnie gotowi na Stare :lata włóczyć po 
sądach. 

Renia była tak znękana, że w milczeniu, n'e 
oburzając się, przyjęła całą tę apostroifę. 


GE JaTe w: 
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Dupuy (1898h; i Waliecht - Rousseau (1899) pias- 
tował urząd ministra oświaty. 

W r. 1908 został ministrem dla kolonii Po- 
tenu zrezygnował z porifelu i Epoikae go małe 
nieszczęście, gdyż odziedziczył 15 mii:nów fran- 
ków- : A 

Dopiero za Clesnenceau w 917 wszedł zno- 
wu dób rządu jako minister marynarki. y 

| Kto tak często jak Leygues był mwistrom, 
zwo mieć zwłaszcza w parlamentaryzmie 
francuskim ~- siiniej zarysowany po'ityczny pro- 
gram, Leygues jednak iest za mało programowym 
człowiekiem by w normalnych warunkach mógł 
zostać prezydentem minisirów. Nie zostawi: też 
an prawdopodobnie na tem stanowisku długo i 
i rzad jego naieży uważać za rząd przejściowy —- 
wszyscy inni mi isirowie z gatinetu Milieranda 
pozostają w nim = utworzony mozże-w porozumie» 
miu z lamymi prawdziwie wybitnymi połityczne 
osobistościami jaką jest n. p. Arystydes Briind, 
desygnowany już poprzednio przez opinię na ną- 
stępcę MiHenanaa na stanowisko szefa rządu. 
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dżet przewiduje wydatki w wysokości 38'7 mi- 
liardów a tyiko 2 miliardy dochedów, liczą się 
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zaiem z deficytem 37.7 miliardów. Nie jest tu 
wiiczomy niedobór kolei 4elaznych i peczty 
Pierwszy wymosi okoio 16 mil., drugi około 2 


jmil. Qqólny zatem deficyt wykosi 557 miliar- 
dów. Ogólny dług państwa wynosi 242'7 mi-” 
liardów. 


—.— 


I 

, — A mówiłam — zaczęła skrzeczeć od ka- 
|napy babka, na której godzinami wysiadywała — 

i zawsze mówiłam, że nic dobrego nie będzie z ta 
|kiego życia. Złym był synem i wnukiem, wyśmie- 
| wał się z religii i z władzy... i Oto przyszło mu 
ina koniec. Jeszcze niedawno... z jaką to radością 
(opowiadał, ze Włosi pobili naszych. A na Naj 
|jaśniejszego Pana mało się naurągał ? Strach po- 
wtarzać, jakie rzeczy wygadywał.. ' 

'. — Przestapie mama bajać ! — krzyknął Łyżwi- 
‘cki ze złością, z nadmiaru :lękliwości podejrzy- 
,wując, że ktoś może podsłuchiwać pod erzwiam.. . 
'Nas to nic nie obchodzi Gdybym był wiedział . 
jże uciekł z frontu, zaraz w pierwszy dzień byi- 
bym mu drzwi pokazał i zagroził, żeby mi się 
na oczy nie pokazywał. Jeśli mnie będą w sądżie 
pytali, powiem wszystko jak na spowiedzi... że 
okłamał mnie i mamę, że mu zawsze z Oczu 
|źle patrzyto.. ale że przecież nie jestem Duchem 
świętym, bym mógł zgadnąć, co jest na rzeczy. 
U mnie wisi portr:t Najjaśniejszego Pana i mam 
świadków, że od lat wisi. Chyba nie mnie będa 
lsię czepiali za ukrywanie dezertera... no nie . 
; Ludwik ? u 

|  Broński mruknąt coś niewyraźnie, a Łyźwi: 
' cki, zwracając się do córki, dodał: 

| — Ty też możesz tak pawiedzieć, chociaż 
iwiedziałaś. Bo jestem pewny, żeś wiedziała. 

— Ma się rozumieć, żem wiedziała i jestem 
‘dumna z tego, iż Włodek był wobec mnie szcze 
ry jak wobec Siostry. Ojca widocznie nie uwa- 
żal za Ojca... może nawet bał się, by go ojciec 
nie żadenuncjonował. 4 C. d. n. 


Nowiny z dnia. 
iwów, 30 września. 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE: 


Czwartek 30 września 0 gosz. 7 wieczór „Aida“ 
sta 

Piatek 1 września o godz. 7 wieczór „Króiowa Ja- 
dwiya*, dramat histor. w 5 aktach (8 mbrazaca) Józefa 
Szujskiego — p0 raz pierwszy. 

Sabota 2 października o godz. 3'30 popoł. „Zemsta*, 
koniesya 

Bobola 2 paździeraika o godz, 7 wieczór „Manewry 
jestenz=", operetka. 

Niediaca 3 pażaziernika e godz. 340 popol. „Pan 
Past”, komedya. 

Kiudziałe 3 pażdziernika e godz. 7 wieczór „Truda- 
dur', opera. 

Paniudziałok 4 peździernika o godz. 7 wieczór 
„Krółewa jaiwiga*, dramat historyczny — ro raz drugi. 

Wserzk 5 październik: e gedz. I wieczór „iiańewry 
jesieane', operetka. 

Sapta 6 pażezieriika o zodz. 7 wieczór, Królowa 
Jańwiga', aramat k storyczny — po raz trzeci. 

Cawaitek 7 października 0 godz. 7 wieczór „Mia- 
ntwry jesiezee', operetka. 

Piątek 4 października © godz. 7 wieczór „Papierowy 
kechanek*, 3 akty z proisgism — po raz piąty. 

— BE — 

Tie FR WODEWILOWY (gmmch ui. Osscãi- 
smiech 10) Ceśsiennie przudtawianie. Operetka, 
balet wadewi, Bilety węzzśniej w biurze Gaiem- 
nikżu Sckumwiwskiego ul Jagicioińe 7. 
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"SPRAWĘ WSCHODNIEJ MAŁOPOLSKI" 


„DZIENNIK LUDOWY” 


zdemokratyzowanaą — ma być: zdemaskowa-| BACZNOŚĆ TNWALIDZI! Kota i grupy Zwią- 
ną. izku Inwalidów Woj. Rp. P- Wschodniej Mato- 
ROZPRAWA PRZECIWKO ZIKORSKIEMU.. polski z:cheą wysłać swych przedstawici-i na 
| ODROCZONA. Rezpisana na dzien 29. bm. rozpra- | zjazd „ tóry odbędzie się w sobotę ania 2. paź 
[wa przeciwko Sisornikiemu została odroczona Z rdziernika br. we Lwowie ul. Ochronei Liw 
| powodu iż Sikorski pełni służbę na froncie w od- | bkaiu Związku Inwdfidów. Omawiane będą kwe 
bi telefonisiów. stye aprywizacyi wobec nadchodzącej zicay. 


NIEUDAŁE WŁAMANIE. Po przedmieściach | OŚCISŁAWSKI E. mp. SZERSZEŃ L. mi: 
złodzieje grasują niemniej zuchwale jak! w mie- |czbonex Rady Głównej. członek Zarz. Główn. 
ście. Wczoraj p. Kazinierz Donatiewicz właści- zał 1190 
ciel ćesioini przed rpogatią Ziśuną, doniósł po- 7a i 
lieyi, > nocą a sd a jego włamali si} zło-| | SLUB pny Wiktory Klossównej z p. Rober- 
zieje, lecz D. przehudziwszy si; ze snu strzeli tem Andrzejem Chwojką o PORĘ słę w solożę 
z rewoiweru do włamywaczy, którzy zbiegii. w |2. paźdz.ernika br. w kościele CO. Bernardynów o 
cegielniach w tej olmiicy mają się ukrywać cate | godz. 9-tej rano. 50—1. 
szajki .psezeróżnych indywiduów. 

ARESZTOWANIA ZA KRADZIEŻE. P. Maryi 
Acziiewiczowej właści i prani przy ukicy Zj- 
morowicza l. 65 kradziono bie'iznę wartości 4.500 
rmarex. W czasie rewizyi u Siaristławy Czajkow= 
skiej liczącej fat 32 prasowacz%i w mieszkaniu przy 
ul. Cłowej 1. 14 znefeziono mieco rzeczy, pochodzą- 
cych z tej kradzieży, wobec czego osadzono ją 
w aresztach pulicyjnych: 

P. Nachmanawi Schweigowi zen. przy ul. 
Krasickich |. 20 skradiza Elżbieta Jużwiak służąca 
bieliznę i wiztuały wartości 3.000 mk. Areszto- 


—AE d 
MASZYNA SINGERĄ pierścionkowa do Sprze- 
dania w dobrym stanie Zialona 43 I. rigt. 


Are 


ASY" TTE > 


Komunikaty. 


SEKCYA OSWIATOWA RADY ROBOTN. P- 
P. S. zbierze się w piątek o godz. 7. wise. w 
lokalu Bibsioiesi Rady Rob. uł. Omiaimica i. 2 
TŁ. p. Obecnośćt owarzysz.1] i towarzyszy intere- 
wana J. przzznała się po części do kradzieży. sujących się pracą oświatową bardzo pożądana, 

NASTĘPSTWA AWANTUR. Na polach koło STARANIEM KOMISYI ZWIĄZKÓW ZAWO- 
Zniesienia Wiadysław Czomneńki liczący: Jat 19 |DOWYCH wchędzie się w piątex 1. października 
zaiatwtał interesa rieniężne z 17-ietnjm Michałem | w saii Rady Robotniczej Ryaek 8 o godziui? raej 
Ciuchrajem, W trakcie tego, przyszło między rimi | Wioczorem wykład sekretarza Związku kas cho- 
da Sprzeczj 1 bójki w której Ciilhwał bagnetern rych na temat: Ubezpieczenie spoleczne a robot- 


wziętym od swego obecnego przyjaciera żołnierza, 
ugodził Czorneńkiego cztery razy w piag$, 1 brzuch. 


nicy. 
INWALIDZI! Jawcie się wszyscy soiidaniiz, 


przedstawi w wóbotę o godz. 7-mej wiecz. w sali j Pogoiwowie ratunkowe po zaopatrzeniu w stanie | jak jeden mąż na Doroczaem Zwyczajnem Walnam 


Bsiusrowej Dr Henryk Loewenherz, który 
„oz Bedi Rady wiejskiej, wraz z posłem Dąb- 
„ i preian Sia 


mt Boi e 


teznadziejnym qQdwiozłb Cz. do szpitala. 
Franciszka Maksymowicza liczącego lat 51, 


Zgromadzeniu czemktów stowarzyszenia IMwa:ilów 
wojennych Rzeczyzosgoliiej Polskiej we Lwowie, 


rióiem bzocił tej sprawy w Pa-| dorożkarza napadł na Zamarstynowie pewien a-jkióre odbęczłe cię w niadli:lę dnia 3. paździer- 


Jp: i Londynie. Wykład ten, który niewętp iwie 
i jszywe zainierssowanie, jest trzecia +Ńezy- 
tem w cyalu Urzidzonyra przez Ognisko propa- 
andy Osczytowej Nauczyciel Szkół Wyższych 
„1 Średzice; poprzednie odczyty wygłosili prof. 
Yen asprowicz i ór. Antoni Wereszczyński. 
Wstęp wełny. Dobrowolne datii na cele *Wszyst- 
ka dła frontu“. 

TYDZIEŃ *BIAŁEGO KRZYŻA”. W całej Pol- 
sce odbył mę z upoważnienia Ministerstwa spraw 
wewaęlranmych t. zw. tydzień Białego Krzyża, po- 
święcony propagandzie kdei i skurizniu jak naj- 
oblitezech Środków dia lnstytucyi, której jedy- 
nem zadaniem jest ofiarna pomoc dla żołnierza 
1 jego rosziny. 

Ze względów lokalnych tutejszy oddział P. 
B. K. odożył mwój *Tydzień'* ma czas od 10—17 
pazdzeratńęa | boa i: przygotował już przy wspi- 
udziale towarzystw doń należących, jasoteż re- 
prezeniemtów wojskowości pełen niewidziaaego do- 
'tychczas bojarriwa programu, który w najbliż- 
szych umiaca pojawi ci) na mieście. 

Nie wątpimy, że "Tydzień" tak popularnego 
wśród hidności zwłaszcza żołnierstwa, Biaiego 
Krzyża zainteresuje wszystuich. 

Dia wojska mkdzieży szkolnej, dzieci ma- 
łych dia starszych przygotowuje się airakcye. 
gu i ówdzie zgoła nieoczekiwane niespodzianii, 
+  STARANIEM UNIWERSYTETU LUDOWEGO 
'im, A. Mickiewicza odbędzie ei; w piątek 1. paź- 
dziernika w raii wykładowej Un. Lud. przy ul. 
Ormiańsziej |. 2. wykład prof. Kucharskiego: "O 
patbwalnem bogactwie ziem polskich.“ 

Początek punktualnie o godz. 7. wieczór. 

Z TEATRU. W piątek 1. października ukaże 
się niegrany w nasz;ym teatrze dramat historyczny 
ijózela Szujskiego "Królowa Jadwiga”. Reżyse- 
ryę prowadzi Kazimierz Okornicki W roli tyfu- 
łowej wystąpi p. Michnowska główne zaś po- 
Etacie kreować będą pp. Okornicki (Jagiełio), Ra- 
póński (Witołd) Rydziewski (Bodzanta), Koziow- 
ski (Wiiheim) Piłlierowa (Elżbf>ta), Bizłeckj (Gnie- 
wosz) (Bojanowski (Dobiesław), Ordon (Jaśko) i 
inni. Nowe dekoracye pędzia Balka i Pefityń- 
kkiego. 

OMYŁKI DRUKU. W ogłoszeniu magisiratu 
w Sprawie Bazrowizacyi nobotejiczej mylnie poda- 
no uatę 4. listopada jako termin wydawania kart 
poboru na deputaty za wrzesień. Termin ten roz- 
poczyna Bię z dniem 4. październia br. 

k W sr] o rczerawie Sikorskiego ziożono 
fnylnie: Persya wszechpolskich instytucyi zostaia 


f 


wanturnik i jłuderzywszy go, zianał mu lewą rę- 
kę. Pogosowie rat. udzielib mu | i-rwsz ejpaocy, 

MANIA SAMOBOJSTW. Karolina K. Hcząca 
lat 24 wczoraj z rana w mieszkaniu swem przy 
ule Franciszkańskiej |. 2, wskutek nlesnasek ro- 
dzinnych popełniia zamach samobójczy. trujące się 
sublinatem. Pogotowie rat. przybyło na miejsce 
lesz niedasziej szmobójczyni ni: zastalo w domu, 
gdyż tymęxzasezn pobiegia zasięgnąć porady le- 
Karskiej. 

ZNAJOMY CHŁOPAK. P. Helena Hryszczy- 
nowa przyjechała ze Stryja po zakupy do Lwowa. 
idąc do dwprea kolejowego w drodze spotiraża 
znajomego 15-leinlego Franciszka Husaka. Chio- 
pex po zzajomości pormógł jej nieść pakunek z 
rzeczami wartości 15.000 mai, jedaak korzy- 
stając ze sposobności ulotnił się z jej pzfrunkicrn. 
Poszucdowsina nie odjechała do domu, lecz szuka 
znajomego chiopca z posmacą policyl. 

WŁAMANIA I KRADZIEŻE. P. Zofii Iwanow- 
ukiej zam w Drohobyczu, skradziono bielimz i 

garderobę wartości 80.000 mk. 

* Dr. Eronisławowi Waluzievwjzzowi zam. przy 
ul. Senatorskiej |. 9 stafe ginety rọżne rzeczy. 
Wezcraj znów nieznany złodziej skradł mu 17 
srebrnych noży, 12 widelców, 11 łyżčd i łyżeczek 
ji obrus ma 24 osób. 

| P. Leontynie Zmurkiewiczównej, pi:lęgniarce, 
w csie gdy jako chora leżała w szpitalu skra- 
dziono z mieszkania przy ul. Tarnowskiego 1 
10 garderobę i bieliznę wartości 7.000 marek. 

w. Maryi Drehesowej, żonie zarządcy szpi- 
tala Janowskiego, skradziono różne rzeczy war- 
tości 10.000 marek. 

ZŁODZIEJE W DOMU TECHNIKOW. Wczo- 
raj nocą ziodzieje dostali się po rynnia przez ot- 
I warte okno na pierwszym piętrze do mieszirazia 

techników przy ul. 'Issakowicza | 18 i skradi 
tu słerżantowi Wastawowi Gutkowskiemu garde- 
robię T pmeczy wartości 30.000 ank. zaś szeregow- 
cowi Henrykowi Dobrowolskiemu rzeczy wartości 
2.000 mk. Aresziowano dwóch miodzieńców, ja- 
ko podejrzanych o tę kradzież, 

CZYJE PIENIĄDZE? Dnia 4. kwietnia br. w 
Krakowie u zbiegu ulic Diugi-j i Szlak, znijiezio- 
mo wala; papierową czarną z źżółtem ołruciem, 
w której pod podszewką kolo zamku zna?.z:009 
650 dolarów kanadyjskich. Mimo ogłoszenią s: ikt 
się nie zgłasza po zgubę. Pieniądze te są do oxle- 
brania w krakowskim Magisitaio. Zachodzi po- 
dejrzenie, że <uradzłono tę wsiizę micznarena e- 
rigrantowi, a »astępnie podrzucono ia na wizy. 


nika 1920 o godzinie Hiej fa opołudkłu w loka- 
lu Stowarzyszenia ul, Uchronex 1. : 
BACZNOŚĆ ROBOTNICY DRZEWN!! W nie 
dzželę'dia 3. paździeryiua o godz. 10-tej przed. 
południem w Bali siow. “Zgoda“ Pissza 2 odbę- 


dzie się zgromadzenie robotników słolarskich w 
sprawach zawodowych. Sprawy bardzo ważne 
Zarząd. 


KOMITET ZABAWOWY ZWIĄZKU PRAC. 
KOLEJOWYCH we Lwowie, rozpoczyna z dn. 


aa 


2. października lekcye tańców w Sari własnej 
Grodecka 62. Wpisy przyknuje się od 30. września 
16 IU. paźdzzwnika od 6—8-mej wieczór, 
Komitet. 


P 9 
| 1127. 


Różre. 


ŚMIERĆ GŁODOWA. Z powodu morzącego 
się głodem w więzierju angi>issjan burmistrza 
miasta Corku pisma angie'sii: przypominają na 
sławniejszych giodomorów. | iak Meriatli pos- 
cìi} przez 50 dni. Tanwer, (który umar! niedawno, 
dożywszy lat. 91) pościł 40 dni. Sacci 30 dvi, 
lecz Anon Viterb w r. 1821 umari już tw 17 driu 
postu z wielu względów podobnego do postu 
Mac Sweeniey'a gdy tymczasem pewien człowiek 
w analogicznych warunkach skazany na śmierć 
głodową umarł dopiero po 60 dniach; pewien o- 
błąrany o którym wspomina Devtiers wytrwał 
76 dni, gdy młoda obłąkana kobieta pod opiska 
Dra Lepine'a wytrzywaała tylko dwa tygodnie. 
Na ogół lekarze przyjmugą, przeciętnie żyć 
można bez żywności 20 dni, abstrahując od wy- 
padków nadzwyczajnych, 


—0eB+— ` 


m R R r RAPP A 


Spadek cen w Ameryce. 
LONDYN, 28 września (Pat). „Times* dc. 
noszą z N. Yorku: Spadek cen towarów w å- 
meryce jest powszechayim przedmiotem dehat. 
Zapowiędziana zniżka wynosi od 30 do 40 pr 
Sekretarz handlowy przewiduje dalszy sra a 
|cen. Kupcy amerykańscy są zdania, że kura 
zwyżkowy osięgnął już swoje maximum i że te- 
raz nastąpigruch odwrotowy. 
magg 
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Skazamie na śmierć „Proiełarysiczyka 


Wielkie zaniepokojenie, poruszenie i urzucie| Proces zakończony został wystewóniem 4 


| 
| 
pyg ẹebjienia wywojała w Warszawe wiaco-|szubienie, piereszych po powstaniu, i skazanie : Fs 
30986 o skazaniu w Cioeiawowie na targ śmierci | pozostałych 25 na katorgę, w tej liczbie i To- Za mabz k, tę sodukieya mo clpawiada, 
Kazimiesz+ Tomaszexskiczo i jego żony. maszswskiez0. Taie 5 "To 
Skazeniec dziś starzec, blisko 70-letni nale- | Klub sejmowy P. P S. wszżyął energiczne 5 f e TA 
żał do sławnego pierwszego „Proletaryatu“, któ-|staramia, aby do wykonania wyrsku me da- Specyaiista (20739 rody A oe dll ai 
rego rozgiośny ma całą Eurepę „proces 29". | puścić. Ufamy, że do tego nie dejdzie. Pe E BR? PE 
odbyty w 1885 r w A Pewilosie Cytadeli Przeciwko Tomastewskiemu skierowano Za a siis * 
wstrząsnął wtedy spolocz*hstwem polskiem, ję-|rznty o bolszewicką agitacy b. elew kiiniki co ù gra Wiz i paryskiej 
gainn w bumangch Hpieah I Hurki. -1006-— e k. ord ed ż—i0, a lı £—6. Lwów, Kepersika 12, 
3 e a d LJ fi m Xą 
Protest Palazów i Niemców prze-| Popis miejskiej straży pażarnel. | są sęp B rr ELIZARA 
ciwio uciskowi ozko! AFE stwa 4 mę wojny PR zyniły znaczne Pyza po- | 2 Śl: Mec 0. tk OC a 
Karw winie między peraonajeża siważy ogniowej. iieści 70 i sa 5 
TERG. członków pozostaio tylko około 30 osób wsać ||. kraj, Pabryte BIELIZNY M IROA ą Rala ; 
Od 15 września br. prowadzą Polacy i Niemcy | ze Siarszysną, zaś większą część tej kadry two-|$ 4 Sic |.2 
strejk szkoiny z powodu zarządzeń czeskiej mas|rzy personal młody, który wyszkoliii starsi sie- Pa żaża a owe „AŻ = 
gistratury szkolnej na mocy ktorych 7 klas nie-|rżanci, Jakób Mande! i Ignacy Pressłer, z mający i i 


mieckiej szkoły i 5 klas szkoły polskiej w Kar-|š2 sobą okmło 35 lat służby w swym zaroWnie. 
waińie został opróżBionych dia urządzenia tamże Niskie wynagrodzenie strażaków, w stosunku do 
czeskiej nauki. To postanowiesie jast prawdziwie szalejącej drożyzny sprawią, że mało scholn: ków 
borrendalne, jeśli się zważy, że w Karwinie, w |2glasza się do tej siużky. Dopiero z czasca, gdy| 
której ilość Czechów wynosi zaledwie 6 procent | stosunki drożyżniane zmienią się na lepsze, lut | 
a= w komisyi szteiaej o 36 seagdstaca | $dy miasto lepiej zaczuie oyłacać swych fuakcyo- | 
Ł 20 Czechów. Z powyżuzycii powodów ludność Bary uszy, stan liczebny straży pożarnej uzupełni 
pa A i polska zaieżyła tnergiezny protest | się do poprzedniej wysekości. Dziś brak tu lodzi, | 
u władz, a gdy ten nie przynióst żadnego rezul- materyał tecznie seny sikawki i węże, po ezgści!ġ 
tafu, zesraio się ubiegie; soboty Ma ryeku w|Zużyiy i za mato koni do zaprzęgu. Lecz z tem 
Kurwinie przeszie 6 tysięcy ludzi dła wyrażenia |có jest, straż pożarna wywiązuje się ze swego || 
swego oburzenia przeciwko czeskim gasicicieiom | zadania dobrze i sprawnie. 
kultury i eświaty tak polskiej jzk i niemieckiej, W ub, środę, w osecności prezydynmie m 
Przemawiało wiele osób x między innymi też|i delegatów Rady miejskiej, między którymi byli 
Sembsl |Poizk) i Dr. Scho tich (Niemiec). Mówcy |tow. radni Antemiuk i Marecki, oraz przed licznie 
wykazywali, że prześladowanie szkołńietwa nie |zebranemi gośćmi miasta, odbyły się popisewe | 
czeskiego stało się w republice czesko-stowackiej ćwicZenia miejsziej straży pożarzej w koszarach 
ekydsym sysieimem. Doiychczas zamknięto prze-|przy pl Strzeleckim. Wywałały one pelne zs- 
£zio tysigc klas niemieckich, nie licząc poiskich | dowoienie przypatrującej się publiczności, 
a rozwydrzony czeski szewiuizim, niczem nie ha- | Po ćwiczesiack, prez. Neumann w przemó- 
mowany, żąda dalszej czzchizacyi wszystkiego | lwieniu zwrócaaem do całego oddzisłu straży, 
co tylko nie jest czeskie, | podwiósł dzielae sprawowanie się strażaków w 
: 


miestyckanie zastrojowy ramai 
bohaterski podiug Starego Testa- 
mentu w 4 wienich częściach 
«wyświetla 30 bm. i 1 paździe. nika 
go raz ostatni 


KEERYSR REM pi. Sems1215 


służbie dla aobra mieszkańców miasta, oraz w 
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czasie pamiętnego dnia eksplozji amunicyi na 


I 
dworcu, gdzie z marażenię życia straż ogień zia- | Zawieszenia braki w najkiiż iższych 


kalizowała i ugssiła. Na pamiąlkę tych chwil, 
prezydent Neumann wręczył licznym czienkom 
krzyż pamiątkewy i tak: mącz. Cieczkiewiczowi, 
zast. nacz. Kazimierzowi Szęaczyńsziamu, star: 
szym sierżantom : Jakóbowi Mazdiowi, igaacemu 
Presslerewi, Janowi Hanczakowskiemu, Piotrowi 


dniach? 


RYGA. 29. wrreśmia. (Pat). Na weczorajszem 
posiedzeniu konferencyi pokojowe; wywiszała 
się dłuższa dysknsys w sprawie ustsnowienia 
komisyi dia ustalemi» linii demurkzcyjuej, czego 
Sauliugewi, kapralowi: Siawisłowowi Witwieżie- POEZ się delegacya rosyjska. Delegacya pol- 
mu, starszemu strażakewi: Janew: Domisze«gkie- ska matomiast zaproponowała wyznaczenie WwSZY- 
mu i strażnikem: Janowi Przybyłowizzowi, Ru: | Stkich komisyi, jax komizyi dia spraw prawni» 


dolfewi Zielińskiemu i Franciszkowi Bernackie- |Czych, gospodarczych, handlowych i t d. 
Przeżzia propozyeva delegacyi polskaei, Punkt 


Z zagadnień ukraińskich. 
Usład W. Winniczenki z Rządem Rady sewieckiej. 

Wedle „Wperedu* wiadomość o tem że Wło- 
dzimierz Wieniczenko zawarł układ z rządem 
eowieckiaj Rady w sprawie niezawisłości ukra- 
ihskiej republiki rad okazała się prawdziwą. 

Najważnie,sze szczegóły tej uraowy są nastę- 
pujące : 

D Niezawisiość Ukrainy ma być faktyczna 
a nie fikcyjna. 

2) Ukrainizacya wszystkich państwewych 
iustytucyi, 

8) Wszystkie komisaryaty mają być obss- 
dzone przez Ukraińców, Wsjłólne komisarysty 
są wykluczone, 

Dość tek taka sama jak w Rosyż. 

4) Do Centralnego komunistycznego Komite- 
tu Ukrainy (C. K. śk. U.) mają wehwdzić obo- 
wiązkowa Ukraińcy. Winaiczenko będzie miał 
w swoim ręku polityczny oddział kemiłelu. 

5) Ma istnieć odrębna soew.ecka ukraińska 


mu. 


W czasie ćwiczeń zbierano przy steliku čo- ciężkości rokawań leży obcenie w koinizyach. 


browulae datki „Dia froutu* i zebrano około Liczą się, fu z tem, że do 5. październi- 
600 marek. ka, zòstanje zawarte zawieszcnic Grani. i 


£ PETER "£ MIĘDZYNARODOWA KOMISYA DLA KONFLiK- 
Komisya woj pn i o sąd:ch z 4U POLSKO-LITEWSKIEGO. 

dorażdyć 6 (PARYŻ 29. września (Pat). Do Komisyi dla 

WARSZAWA 29. września p wł. Dzisiaj | zbadania sprawy pośsko-itews.isj mającej ci; kta- 

odbyło się posiedzenie komdzyi woj: sowe) pod | dać z 5 członuów, desygnowani są już trzej. 

sko wodnik Anusza e w obecności pmiñisira | mianowicie pubs, Chartigny (Francya), major Ken. 


armia. 
6) Ma być ogłoszona amnestya dla wszyst» | wojny, Sosnkowskiego rezs io" >. darki © 
kich Ukraińców ;,z wyjątkiem kontrrawolucyo- W dyszusyl nad tnterpelacyą posła Lisber- | (Japonia o beenie Ry Warszawie. Kndsarze wio- 
Eom mana w sprawie znieeńaria sądów doraźnych ią ibi zmaństj nie są jesccze zamianoówami. Człon. 
Na podstawie tege układu miano rozpocząć | wnioskami posia Marka dotnagającymi <i> wsirz || so vie komisyi mają w jek najkcótszym cza;l: od- 
formowanie ukraińskiego wojska. manie postępowania doraźnego wmzlędem osób jechać do Zuwalek, lak, aby móc odbyć pierw- 
9 bm. Winniczenko. rozpoczął urzędowanie wojskowych 1 pniestenia darażnego sgdownietwa | sze posiedzenie przy końcu bieżącego tygodnia. 

jako zastępca Rakowskieg» i jako komisarz za: | projskewego | dia osób eywiitych (wnioski te w Vasi A 

graniczny dla spraw Ukrziny. „pełnem przznieniu podaliśmy w Niye 243 "Dzis | Dymisya gen, Roji. 
nika Ludowego“ — Red) minister Sosnkowski | WARSZAWA. 29 wrześwia, (Pat.) „Robotnik“ 


przemawia! przeciwso wnioskodawev, motywując pedsje*, że gem.-por. Reja na właszą prośbę 
pore. sienowiszo wziyżęd.m Natury pra- |» został zwolnieny do rezerwy. - 

"_L: s s wne I wchniCZTeł. —sgag — 
Piebiseyt na G Slasku — w listopadzie?) w głosowaniu komieya odrzyciła wnioski p Jo zwojnięnie roczników. 1880 (9 1892 
BYTOM, 29 września (Pat). Pism niemieckie | Marka a uchwakła: i „M gp" 
przynoszą W adomość, że Rada ambasadorów | Wzywa się rząd aby akta sądów doraźnych | WARSZAWA. 22 września. (Pst.) Na NSE GE 
zaproponowaśa fterkun plłebiacyfu ra G. Slasku! były na irazdorerowe żądanie udsielano do węża | rajszem posiedzeniu Sejmu odesłano de komi- 
w drugim tygodniu listorada. Podobno Auglia du podkomisył, ziożonej z pizi! osób, wyłonione: |* | spraw ws "wg «*niosck ragły p. Zię- 
domaga się jak najrychiejszego przeprowadzenia | z komisyi wojskowej. mięchiego i taw, (PPS) w sprawie zwójnienia 
giosowaRia. Do tej komisyi wybrani zosis j: Anusz, Monj TAĄ zników 1850, 1891, 1892. 

—a- _ |rek, Trzcianki, Czerniewski i Jan Jgubski. | 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


R. 2 8 ; z A 

EV AD rnga 1% zy b wg 
EBZREWY WojeKi. 

Delegft Magistratu sekr. Wuleński wyjaśniał 
e wy najbliższym czasie rozpoczną komisye w 
liczbie 60 kwesig po domach i składach. 


; a 
Panina ma po 


Jak donieśiiśray, Rada ubrony Państwa na- 
(ożyła na ludność ea.ej Polski jednorazową da 
ninę w naturze na rrecz wojska. Danina tu skla- 
dać się ma z 300 tys. par butów, tyleż spodni, 
kompietów bielizny i koców. Od obowiązku te- 
go zwolnione są e*szary zniszczone wskutek nd- 
jazdu bolszewickiego. 

W Galicyi ściągnięciem darin zajął się Wy- 
dzia: samorządny, lesz ciężar jest to dla kraju 
zbyt wielki albowieza Galicya «ma dostarczyć 
75000 par butów z cheiewami lu: 150000 par 
bucików, tyleż bielizny i koców. Na sam Lwów 
pierwoinis wyznaczono dostarczenie 24000 par 
obuwia i tyleż bielzny później jedzak ze wzyję 
du na przejścia naszeyo miasta w latach wojny 
bardzo znaczne zugożenie większości mfieszkań- 
ców, zużycie dawniejszych zapasów itd. zredu- 
kowuno łę liczbę do 9 tys. komplaiów. 

Czy Lwów wygdola naroź nym obowiązkom ? 

Muri! Taka już jest Iradycya tego miasta 
niensiraszonego i ofiarnego że zawsze, gdzie po- 
trzeba wołała, było ono pierwsze, czy trzeba 
było iść na szaniec ,czy dary pieniężne składać 
czy żołnierzowi per oc nieść. 


Ro: 
m:syomm nie bedzie wolne przymusowo nie za- 
Bierać, tembardziej więc społeczeństwo musi o- 
kazać dobrą wolę i złożyć co kto tylko noże, 
jeżeli zaś nie ma nic, nie złoży datek pieniężny 
Słusznie podnoszono w dyskusyi, że gidyb 
yli wpadli do nas bolstewicy, byliby nas ago 
łocili ze wszystkiego. Nie komu innemu, . ty.x0 
totmierzowi naszemu mamy do zawdzięczenia, 
tu umiknęliśmy najazdu, złóżmyż dobrowolnie 
choćby drobną część ma rzecz iego właśnie żoi- 


Bi 


io jeszcze miejmy ħa ' pamięci, że zostaliśmy 
wyłączeni na rasie od przymiusowej rekwizycy!. 
Obliczono, że tych 9 tys. kompletów które Lwów 
jest obowiązany złożyc, kosztowałoby, gdyby je 
trzeba było zakupić, około 40 milionów marek. 
Więc gdyby dobrowolne dary zawiodły, mite 
siałby zostać ściągnięty od mieszkańców dora- 
żny podatek w powyższej kwocie. Dla uspoko- 
jenia tych którzy nie wiełe posiadają, trzeba 


I terez znowu o ne innego nie idzie, tylko | wyjaśnić, że każdy przedmiot, bądź obuwie, bądź 
o pomoc żołnierzowi. Wprawdzie konferencya | koszula lub spodnie będzie opłacony i to po 


pokojowa w Rydze abrsdujo ate mogą przyjść 
jeszcze różne niesporzianki a żołnierz polski nie 


cenie nie najgorszej. 
Niechże się nikt nie obawia tych komisyi, 


m m EO ANĄ A OOOO 


może być bosy, nie moźe się upouobniać do|t«tóre niebawem zaczną urzędowanie. Będą one 
czerwewaarmiejca ! zaopatrzone w odpowiednie legitymacye, nie 
Pozernie może czynić złe wrażenie, że do-|wołno im cędzie dokonywać żadnych * rewizyi, 


piero drogą zbiórki musi rząd ekwipować sw: ,'vlko się zadowolnią oświadczeniem właściciela 


jego żołnierza. O:óż wyjaśnić należy, że gdyby | mieszkania, i 

rząd próbował zakupić odzież i ovuwie dla żoł- Oświadczenie to co, do stanu posiadania ps- 
nierzy zagranieą, z kraju musiaiyby odpłynąć |irzebnych przedmiotów musi być jednak praw- 
setki milionów, cobv chyba na veprawienie na- | uziwe, bo uchylający się od obowiązku dostar- 
szej waluty nie w iyngło W Austvyi up. Cze-|ezenia posiadanych przedmiotów 'uledz ;: może 
chach, we Wżsszre bylby ten t wor do naby- | kurze aresztu do sześciu miesięcy lub grzywnie 
cia w dosiatesznej ości, ale za lv żądają A 100.000 Mkp. 

kompensni, jak nafta, albo zapłaty w walucie To sobie trzeba zapamietać. 

zagrumicznej. Spoieczeństwo polskie musi zatem —a:— 

zdobyć się na ten ostatni wysiłck i podzielić się RZ i 

z żełnisrzem choćby ostatkami swojej odzieży. 

zebra: e w Wyaziale samorządnym, na którem | zeszłęga roku Zwraca się przeto uwagę P. T. 
p. Zygmmunt Lasocki cmawisł wobec  reprezen- | adwokatów, lekarzy, inżynierów it. d, by raczylj 
tantów prasy konięczność najszybszego ziożenia | nąqsyłać swe adresy równocześnie z należytością 
określonej daniny przez Lwów. pod adresem: Lud. Tow. Wydawnicze, Lwów; 


reed paru dniami odbyło się w tej sprowie 


25 MAREK kosztuje porsieszczenie adresu w 
“Kalendarzu tudowym' na r. 1921 w formie jak 


a 


è ca P 


: 


Niektóre uliczki spadają nieslychanie stromo. 

Idziemy jeduą z nich, przeniesieni jakby na- 
gle w średniowiecze, czy też jakis kraj obcy. 

Nagle — dźwięk znany, teskny, budzący od- 
razu cają gamę uczuć serdecznych. 

„Wojeako... wojenko...* — płynie subtelną 
tęsknotą w dal ku morzu sinem. Harmonijka! 
Lwowska typowa harmonijka, i 

W ramie okienka dziwacznega siedzi smukła 
postać: żolnier:s, snać Lwowiak, z nieadstępną 
harmonią w ręku. Widok. ten przywodzi odrazn 
na myśl odlegie, hej | jak odłegie przedmieścia 
Lwowa, z ich rozmachem i fantazyą, zawadya- 
ctwema i muzyką stynną. 


Wwaxacys mad zatoką Puską. ` 


| 
Yy- 
A goście? Goście jedni z zaciekawieniem, ins 
ni ze wzruszeniem szczerem patrzą na to mo- 
rze, które jakby w legendzie dotąd tylko się po- 
jawiało w poezyi i w prozie naszej. 

| wszystko, co tu jest chlebem codzieanym, 
dla cczu mzszyca ma urok i radsść nową, uie- a. 
zwyczajną 

Milo Siedzić żywe ruchy smagłyckh maryna- 
rzy kiórych wieść o morzu połrkiem przypędzi- 
ła ta r dalekich psrtów południa i północy, Po- 
li, Odessy, Kronsztadu... Miło oglądać ładny j 


: ra > Niebawem spotykamy malców kaszubskich 
em mb „Pe kj ŻE Pou u wyśpiewujących po stokroć znane’ melodye . le- 
Np Zaragi OTSE GRON IE  SiBENAC, .PLADON | giedfowych pieśni. kiósych, zdolali 


wyuczyć 
się od żołmierzy, Myśi więc poczyna błądzić po 
stronach opuszczonych niedawno, a tu, w za- 
wątku pomorskim, wieści z tamtych strop tak 
wato! Rzec można, że ich niema prawie wcale 
— dzienników żadnych nie widać, jeden jedyny 
„Dziennik Gdański“ lub połakożercze gazety nie- 
4 j e 5 eT. rniechie gdańskie zaspokajają, (jakże w . małej 

Jednak cudowne in miejsce wyichnienia dla | miurze|) pragnienie wiadomości Polonii zamiej- 
wszystkich, klórzy wyczerpali nerwy pracą bezi} owej. 
Wypoczynku, kiórzy ię OZ = OSC r A "tegoroczne „lato niepokoju* nie było porą 
i JG ng! i zanębili duszę obrazem śmie:- | , której się można odosobwuić od świata i dzien- 
ci, klęski i niedoli wojennej. ników i żyć bez troski w siodkim odpoczynku. 

ge przecudne, ae 0 aleje ii polu, - brzo | Zwłaszcza że i tu rozpęd ogromnej fali, gro- 
zowe biatopienne, lub z niesłychaną ilością pur- zącej zalewem młodemu państwu, odbił się sil- 
pury jarzębin, wpiecionej w zieleń ciemną, zja-| am echem. 
wiwii KŻ rage a OE lepszych krain Ni: mało letników opuściła z żalem rozkosz- 
i czasów, jak czarodziejskie motywy rozkosznych | ae morze na wieść o rozruchach w porcie gdań- 
PP? eR SE QUNI U Sapar zaie „|kim, naturalnie famą plotki odpowiednio uko- 

I samo miasto, pełne oryginalnych domów oryzowanych. Ci zaś, którzy 
kaszubskich, uliczek wązkich, brukowanych mo-| , Z BL LCE 

y ; m. j cięzka próbę ci.rpliwości. 

cno, czyste i spokojne, bez huku tramwajów i 
hałasu wielkich oguisk, pozbawione zupełnie 
kurzu, robi wrażenie zakątka ciszy i psgody. 


nacdziri przyszłości dzielnego marynarza dowód- 
cy wybrieża kap. Panasewicza, który informuje 
o właściwościach za'oki i wybrzeża. 

Zapewne, iż temu, ktoby szukał zabawy hu- 
czasj, komfertu wieizica zdrojowisk światowych 
it p — „kąanisie morskie” w Pucku nie wy- 
dadzą się zbyt zabawia. 


(m. h.) 
(Cijg dalszy nastąpi). 


yi 


nierza z naszego mienia a kiórego w człyści, 
yliby nas bezsprzecznie ogołocili bolszewicy. li 


zostali, przebyli 
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Wp.sy. da uzupelniających szkół ' 


przemysłowych. 


Wydział szroiny zarządzający szkotani przem. 
| uzup. L. 143/920 W. ©. Vé Lwowie, dnia 35. 
i września 1920. Okólni: * szkół powszechnych 
męskich we Lwowie. Wydri szkolny ogłasza ni- 
i niejszera: 

Wpisy do szkół dokszta'cających dla młodzie: 
| ży pracującej w rzetniośu(ł przemyśle rozpoczną 
|się dnia 1. październisa 1920 i będą trwały da 
15. pażcziernika 1920 w: godzinach urzędowych 
w mastępnijących szkotach: i) w szkole im. św; 
Anroniego dla murarzy, kafarzy i cisi 2) w 
fezkole tm Czackiego dia taki r: itów, malarzy po: 
|kojowych rzyldów i liekeracryinych; 3) w szkole 
| Efżriety dja instafalorów gazu i wodociągów, 
Irusznikarzy i fertepiaristów, zegarmisirzów, stel- 
machów. ryrharzy, słodiarzy: kuferńisów; koszy- 
| karzyy iysekarzy; 4) w szkole im. ks. Kordeckieg: 
dla ślusarzy artyst budowlanych, kowali i sto- 
Jarzy; 5) w szkole im. dw. Maryi Magdaleny dle 
elexiromechaników, 'necheników, optyków; 6) w 
zole im św. Marcina dia swterzy, tokarzy, rze- 
ników! i taasarzy; 7) w szkole im. Mi kiewicza 
dla biacharzy tapicerów, kuśnierzy; dentystów" 
bednarzy_parasolników; 8) w szkołe im. Piramo- 
wicza dia szewcówt i krawców; 9) w szkoie im. 
Sienkiewicza dla ślusarzy maszynowych, tokarzy 
metalu i fmonterów maszynowych; 10) w szkole 
im Sobieskiego dia juki erów, złotników, rzeźłia- 
rzy, pozłotników, rmosiężników; bronzowników i 
intreligatorów; 11) w człwole im, Stasziza dle dru 
karzy, litogratów, rylowników; ślusa:zy maszyno- 
wych otlarzy, odlewaczy metaju i żelaza; ko- 
wali i elektromechaników. — Wydział szk. fny 
wzywa wszystkich pracodawców, aby uczniów 
swoich w` erminie podanym do jednej ze szkó: 
wyżej wyinienionych zapisa i. 


pee 
P, 


—-vse ~- 


WYDZIAŁ SZKOLNY ZARZĄDZAJĄCY SAKO 
ŁĄMI PRZEM. UŁU?ELN. S 
We Lwowie, dnia 25. wrześnią 1920. 

Wydział szkolny ogłasza niniejszem: 

W ciągu miesiąca pazdzi-rnika 1320 zostaną 
uruchomione wszystkie szkoły dokształcające mło- 
dzież, zajętą w przemyśle i handlu, yriydzy niz- 
mi także dwie szkoły przeznaczone dla dziew- 
icząt Które pracują w krawiecczyźnie, ki* i .niavst- 
wie, modniarstwi2 i (narliiu t. j. szkoła zenska im 
św. Anny i im. Mickiewicza, W*celu rozłożenia 
nauki na dni i godziny dla wymienionych za- 
wodów najdogodniejsze, tudzież dla omówi:cia 
sprawy frekwencyi uczenie Wydział szkolny za- 
prasza wszystkie P. T. właścicielki wirkzych i 
mniejszych pracowni o ile ti? są obojętne dla 
spraw «światy marodowej na zebranie jinforma- 
cyjne, Które się odbędzie w niedzi:lę 10. paździer- 
nika b. r. o godz. 4-tej popo'. w szkole im. Mie- 


kiewicza, 

y . te 
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'Rewolucya włoska. 


| 

BERLIN. 26. września. „Localanzeiger" do- 
nosi z Lugano: Roboinicy mimo zawartego w 
Rzymie układu trzymają dalej pod swą władzą 
opanowane fabryki Socyalistyczny glowny or 
gan użala się na układ, ponieważ on oznacza 
Gdroczenie wybuchu rewsolucyi. Wzywa jednak 
do dyscypliny i do podiłania się chwiłowego w 
oczekiwaniu wa czas blizkiego odwrotv , 

W Turynie głosowanie w 31 fabrykach dało 
większość 3i głosów przeciw 17 za nieopróżnia- 
niem fabryk, Izba robotnicza wzywa dv obro» 
ny wobec każdej okoliczności zdobytych po- 
zycyi. 


— ezt — 
Wywlaszezanie przy dźwiękach muzyki 
(RZYM. 28 września. (Pat) (Tel. Komp.) 
„Avanti“ donosi, że 15.000 chłopów włoskich z 
muzyką i chorągwiami z różnych miejscowości 
ipod Masalli zebrało się pod przewodnictwem - 
kierowników i obsadziło dwory okoliczne. 
—— 


|Podpi sujcie polskąpożyczkę państ] 


| 
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| none acc zzÓ 
W sprawach tego działu 
odnosit sie należv do 
Komisyi Związku Kas 
chorych Maiepolski i 


laska — — — 
Lwów 


ul. Kopernika 1. Z6, H. p. j 


; Wprowadzenie w Zycie, 


ustawy o kasach chor ch z 19. V. 1920 będzie mu- 
siałb pójść w odwłoścę. Władze nie poczyniły 
dotąd tych pierwszych kroków, które są konieczne, 
aby uchwały mogły być wykonanymi. 

Wydano wprawdzie mzporząćzenie, by Ka- 


sy najdaiej do 1. stycznia 1930 przysłosowały się li 


do: nowej ustawy, — ale na rem iioniec. Nie mamy 
dotad Yz:rowego Siatutu, ani władze nie dały 
wiadomwsc, czy przyjęły statut przez komisye 
związsową opracowany i przesłany, 
śnie wniesiumy przez aiy szereg kas. Jak długo 


a 


nie ma zaiwierczanego Slatutu, tak diugo jesf |do życia, Dla ealoudowy tych kas domagaliśdny 
wszelka darszą praca przygotowawcza wstrzy- |się stale fumduszów — nie wiettich, ale koniecz- 


maną, 

Mamy opracowaną instruzcyę czynności ka- 
sowych i Fziału chorych ale nie możemy przy- 
siąpić do je; ogłoszenia — bo pominąwszy brak 
funduszów — nie wierzy, czy władza jakich zasa- 
dniczych zrałan w statucie ri: zażąda, a jlstrukcya 
zmusi być przystosowaną do statutu. Nie Spodzie- 
Swamy się wprawdzie radykalnych galan stata- 
tu, —ale co głowa to rozum, zwłaszcza licząc się 
z ambicyami ludzkiewi Musiny wic czekać na 
potwierdzenie statutu. 


Gdy się go szczęśliwie doczekamy musimy | tej cześci kraju age 1 wszędzie. 


zająć Się Insirukoyą i jej poleceni*m przez wla- 


OCHRONA PRACY 


Bział poświęcony sprawom ochrony i ubezpieczeniu pracujących. 


TÓWNOCZE- 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Wychedzi 
raz ma tydzień | 


jako organ 
Komisył Związku Kas 
dia chorych. 


TEE 7 REYYM) "IKEA [PTE SETTET, 


pieczonych, Klsrowane w przeważnej cześci przez 
takich ludzi, którzy mogą sami na sobis odczuć 
bioguczynna działalność ubezpicczenia, rządzone 
ności tych od których to zależy wydobędziemy | byłyby obywa 'eiskim duchem wzajemnej pomocy. 
odpowiednie fundusze, aby druki przygoować dia Jeżeli mowa p samorządzie to tylko w isto- 
kas to także nie malo czasu bdie kosztowało. | tnyry a mie pozornym Nie o takim, który miałby, 
A pierwszy stycztia 1920 to już sa trzy mile ice. |nazwę a nie posiadał tresci Wykonalie zasad 

i Odnosi się to wszystko db tai, k ór2 isinieją | postawienych przez zarząd musi być poruczone 

finzcyomują, Pumiżej przeczytają ciekawi ko-| mianowanym młatnym funxcvonaryuszora. Funk- 
respondencyę b kasie chorych w Tarnobrzegu. | cycnaryucze ci muszą otrzymywać porady od 
pisaliśmy © tem, juź w pierwszyra numerze na- | zarządów swoich. Nie można się zgod.iś na cu- 
szej “Qchony“ —a le wymieniiśny tam Tarno- 


daczne twory przez niektórych proponoware, aby 
: > (z. z - d ` 3 . kmat. Z 
brzeg jako jedna z Atu kas które zamarży w ro- | aubonomicznemu zarządowi mianowała urzędników 


kir 1914 i do ciisisj ni? potrafiono ich obudzić | choćbv tylko niektórych władza. Wtedy wyiwasza 
się mónminrowersye w zarodku, daje się zarządowi 
notrmainie właczę której mianowany przez Bo- 
nych na puszczenie w ruch pracujących w|go innego urzędnik nłe uzna, Tylko iaki urzędnik, 
tych 18-tu powiatach tak potrzebnych kas. Wszyst- | który dziala zgodnie z initencyawi najbardziej na 
kg na darmo. Tu ani podania, anj osobiste Ee) rozwoju instynicyi interesowanego czyn:ita, wol- 
wianie się, ami inierwalcya posłów siczego nie | no wybranego zarządu, może działać pozytywnie, 
zdołały zdziałać. Teraz takich przez najazd nic- Bo inne ncuninacye skierowałyby z pewością 
przyjacielski zniszczonych kas jest wicej. Boisze- | rzecz całą ma vary blurookratyzmu. Nie zwi zany 
wiy zmłzzczyi kasy całej wschodni :j poleci kraju, | nezem z (ibrzpł czanymi, oddfislonv oN nica wis 
trzeba będzie jeszcze więcej pracy i funduszów. | tylko ścianką io ową a'e calym Światopozgf dem, 
Praca się znajdzie, ale o fundusze kto wie jak me zdoła taei biurexsaia oddać 

dinugo? rzeba bedzie kołatać, A to znowu odwle- 


2 „ła na usługi 
|instytuegi i jej czionków tak, jiki to uczyzi i 


£ze rekomstrukkcyg as chomyci i to nie tylko w | uczynić zuwawządiego zaruądu mąż zaufa- 
| NIA AE nusizacyie mwez) tedy zatmiskuąć 


naj bardziej 


dze, a wreczcie jej wydruwowaniem Z treści ia-|ich orzeanizacyj i pasión i osie. gray, aby spra- odpowiedzieinz posady mogą rałunowani trzez za- 


strukcyi wynikają druki dla kas potrzebne. Po- 
trzeba się zająć ich przygotowaniem i wydrułto- 


tą teraz t 
WORSE 
ou AREA IO OTB 


c t9 


Organizacya ubezpieczenia, 


” : O % ` n 
Przedstawiwszy jak sobie wyobrażamy wszys-; "zął w swe tjęco sprawą i doszliśmy po długich 


tkie dzialy ub*zpieczsnia, musimy zaznaczyć jesz- 


cze że uważamy, iż nawet w tym zakrewie i z|czeństwa (wid I emzasi: Że wbezri czenie pracu- 


tą treścią jakich się od uMezri:czenia cma- 
geny, przeprowadzenie ubezpieczenia tylo w tym 
wypadku będzie dobrem, jezeli mstytucye te bę- 


dą urządzone istoinie autonomicztuje. 


mie pod wpływ ciał udmiałstracyjno - poitycz. 


PSA D A (ATR RKIK LAD S 


) t i jdcmość miała w prawtyce zgłnąś w szablonie 
+ Oddanie ubezpieczenia w jakiejkolwi ii for- | być pocięta reka skącegu społeczoustwa lub sko- 


wa piesąca jaką bezsprzecznie jes. wprowadzeni: „gdy wia 


w czym ustawy © kasach chorych, a więc odpowia- 


dzjącegopoirzebor pracującach zabczpłeczenia w| Na wśŚiępie do atkeyl ub'z.iiczeriowej trze- 
ol- | chorobie nie odwiokia się niwotrzebnie za długo. | 03 rzucz jaso : śmiawo postawić — aibo iść bez- 
w2.ędnie w birau zupon=gą I wszechućnyumn. 


acras ir aAa M TT 


nego zamotzedu i peakac mstytucye w ręce tych, 
ktorym ma służyć abo ziamać tę zasadę calkowi- 
ce i lutworzyć «exvstniałe już w xi mowlęciwie 
i zwapnieniem i rokratyczuem zarażola | stytu-= 
cye prowadzone wbrew tym, którym mają siuzyć. 

Wybós nie trudny — zwłaszcza, że równocze- 
śnie w organizacyi władz nadzorczych podaje- 
my sposób ¿iby baczono, by insiytucys bycy ts- 
winie uezciuwfi2 1 należycie prowa:izono. 

Budowa ubezpieczenia pracujących mu*iałaby 
więc tak wyglądać: 

Kasy chorych zarządzane w 1/3 przez praco- 
dawców a 2/3 przez pracujących, obzimaujące po- 


latac 


jących to sprawa dobra publicznego, że jest Ko- 
uecznością społeczuą. 


| 
areszcie Go tego, ze każdy czionek spote- | 
Gdyby jednak długole'nią waką zdobyta a 


stnieć w arieryceiierczłą bimtokranczmu, to napra- 


nych spaczy wszelkie dobre zamiary ustawodaw- | dę tzitoda było tych wysiłków i tych walk. By | wiat jako jedyny loka'ny organ, Łączą się ona w 
cze. Tylko sainorządnie prowadzone instytucye u- | tak się nle siało, troba ubezpieczeria nadać cha- | związki okręgowa, kiórych zarządy wybrane przez 


bezpieczenia 33 w stanie? speki swe zadznzą tak, 
* ja tego dobro ogółu ubezpieczonych wymaga, 
Od ustroju ubezpieczenia zależy jago rozwój, js- 
go działalność skuteczna, rozwiązanie kwestyj czy 
„ubezpieczenie ma być szabionowem spełriaiem 
pewnej ilości przepisów, czy isotnym czynem spv- 
łecznym, Mie ulega wętpliwości, że waznem jest 
jak wysokie i rwydame będa Świańczenia, jakie 
warunki dojścia do nich jak obszernym zekres 
ubezpieczonych — ak nie mnij ważnem jest, w 
jakiej Torma I r jeti m zrozumiatii t9 wszyst- 
ko będzie wykonywane. Jeżeli ubszęieczerij ma 
spełnić swoje zadanie, to tyfto w porozumieniu 
I wedle potrzeb życiowych ubezpieczonych. Sza- 
blon, biurskracya, wezysikie z tych pojęć wynika- 
jące szimody muszą zniknąć. Tylko zadowolenie m- 
dywidualnych potrzeb ubezpieczonych, przez mm- 
o dywiduaine traktowarie potrz: bujących doprowadzi 
L by ubezoleczenie było uznanem i pożąda- 
dobrem pnacującego. ) 

Gdy sięgniemy w przesziość zobaczymy z jak 
Szjącheinych pobudek pouwslało pojecie ubezpie- 
Czenia. Pracujący saimi łączyli sią pierwatri? w 
zrzeszenia celem wzajemnego niesienja pomocy 
potrzebującym wśród nich. I Gługle Tata z usz- 
Czerbkiem własnym z małych swoich dnehodów 
"0d ust prawie sobie odejmując, skladali si? na 
w aby 


żaj coś pomocy udzieić mogli pracu- | chorych a wyżej przez Zarządy zakładów okrę- 


rakier taki, aby wdpowiadało potrzebie. į zarządy kas w tej samej proporcvi jako insty- 
Deer dować muz) wyłącznie rzeczowe wzglę= |iucye wykonujące zadania zakiadów remnowycih 
dy. Ubezpieczenie pracujących, a więc rzecz $po- | — w ubezpieczeniu wypadsowiern i iywa iwem. 
iecznego dobra nie zvosi wpływów jlrostronnych, | Związki terytoryalne łączą się w jeden zni:zete 
niczego w to ubezpieczenie wnosi nie wolno — | państwowy celem wyrównania rrzyira i regyo- 
am poiliyki ani Swoaniczego posiępowaria. Wy-|wania calego ustroju ubezpieczenia. Zarządy ich 
lęcznie spoleczne zadaris musi być tak rozwią- | stanowią w tym samym stosunku zastępcy związ- 
zanen aby interesa Każdego członka tego społe- | tów terytoryalnych. E 
zeństwa byty 'wszećnsironaie sirzoġoue 1 prze- Tym zarządom fxddane jest wykonanie cok- 
paeowiadzono.. so ubezpieczenia one przed swoisi r udatazni 
Już w ustawie o kasach Chorych ustawodaw- |cdpowiadają za całą dzlalalnośi i eficyę a rów- 
ca się wypowiedział — że jest za autonomią, i|nocześnie władze nadzorcze bacząc na ich czyn- 
wo w instytucyach które mają służyć pracują” | ność dozorują ją aby szia wyłącznie po tej ii- 
cym za aułonomiy, z przeważającym wpływem} nii jaką wytyczą odpowiedni: ustawy i prze: isy. 
pracujących. Zrozwmiano, że to nie może być Tak zbudowane ubezpieczenie stałoby się biy- 
oddane ani gmionej ani państwowej administra- | gosławieństwem nie tylko dla kfasy pracującej, 
cji, aby nie stało się z ubezpieczenia — opiską |ale dla calego społeczeństwa. Nie mówiąc już 
nad tboglmi, może nie tak kańłiąca, jak dotych- |o tem że każdy pracujący śmiały i spokojnie od- 
czasowa ale nie mniej hani*biii: prowadzoną. 55 i 


! i dowalby pię pracy, bo BA 1 jego najlfisi jutro mie- 
p i w wyższych kondygnacyach tego ubczniecze- | liby zapewnione, poniiaąwszy to, że tak 
nia będzie ta automusia naci wa być uwzględnio- 


LA 

E ; pieczony pracujący z większą ufnością odno'ii- 
na, Zerządcami okręgowych, terytocyainychn insty- 
tucyl ubezpieczenia wi- mogą i i: powinni być 


by się do państwa, dbałego o jego przysziość 
ludzie inni jak mężowi» zaufania pracujących i 


i byt jego redzinyja.le znaczne sumy nagroma- 

dzone ciałyby możność zasiosować w całej Rzeczy- 
pracodawców, z przeważającym woływen więcej f 
inieresowanych pracujących, Wybory ich dois- 


nosnoliiej wszystde majnowsze i najlepsze środki 
nanie wprost czy pośrednio przez Zarządy kas 


zaber- 


LOGRA 


hygiery i lecznictwa zua'azłyby ¿Îi? fundusze na 
czpitałe i kanatorya, mogłaby się rozpocząć i 


| SJ 
uina wasa Z Chorooami niszczącymi ludztcśsć. 


Ce! wytknięty, godny wysiłków: i pracy  i>ch 
lud uracijący 95 zrozumie i prziąawszy na swe 
| barai ciężar tej walki coti: i narodowi wywaiczy 
| jego bsiąguięcie. 


jącym kolegom. Patrząc na to i na owe marniejące |gowych aw stosunku tym Samym jak w ciałach 
coraz bardziej klasy pracujące,, Światli uczesi pod- | zarządzających kasv chorych a więc 1/3 pr o- | 
dali sprawę dysxusvi pubiicznej i wypcinęki dro- dawców 2/3 pracujących. | 

bne zaczątki opieki społocznej na bity gościniec Tak urządzone samorządne lustytucye dzia- 


ustawodawczej pracy. Zainieregowany tem ogół iałyby spieszuie i pożyteczni: dja dobrą ubez- o 
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TEATR STYLOWY Gd 28 da 35 b m. Nadio 3 aktowa 


„CHEiEMERA Dramat w 2-8eh aktach jsi Foina róży ezka“ ais 


(1 
Lwow, ul. kkadaziska 8. pod tyłułem: ' w głównej roli DIA. iu . „RĘKA 


EEEE AAŃAĄ 


„|Prawdziwe tylko z wednym znakiem na bibułce „Szabelaue. 
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2. | = z n 
Epsd przerabia, tarbuje 

EED tig BEEE chemicznie, kupuja 

CEST62 zytara WEZWIE ET li przyimuje do komisowej 
baudawizna pęk ewa-|lnż. Edmmund Libański. pm edaży Władysław Solik, 
kuowana w Rudnika n/S aru i obecnie Lwów, ul Chorąż- 
wzywa swoich urzędników FIA WART ą m GRAY |: y 5, drugie piętro róg 

KI sta 


do podania odresu obecnego - ’ jara emickiej. . 
M PRZE mą 


: 4 bi 
miejsca swepe, pobytu. (Mł Y KEH À 
(6208 KA CZASIE) l Pin PWSZ twowska 


4.  WAAPEŃ a BM: „2. | 
n i} gi RA ń ; 
REER i POZ! igel parowa far- 


Tresć: Wst — Wzrost| biarmia i jb chemiczna e g | 
Wypoży A 1 a REŻ inia drożyzny, Sprawa rolna, | 4 uryi Zduńczykei SG Ca- | i p 
róla 4 


środki zaradcze. — Bez- wrońskie o — Lwów 
Pasaż Hzusmanna 8, l P Ę g 


E o el E o T ład produkcyi przemy-, Leszczyńskiego |. 9. boczna 


Ą siłowej, klęska miasi, pa l Gródecxie rar zy UE 
15.Ma: — Kupujemy, „i skarstwo, korupcya i ka- | wszelką garderobę do ièr- 
Ni BAC Ha 3 pownictwo. — Usuniecie j bowania i chemicznego 

aikowej pojedyncza, oraz pośrednictwa. — Konsty- czyszczenia. 2:7-— 
caie księgozbiory tucya, rząd i MIENZE Ez 2 same a * 
Zakończenie. s kg i m  SyYpielnie 
Pany aṣ najwyższe za uży- H 3 f 3a d aini Ey REA 
perc uj wane mebiei inne Bo nabycia we wszysikich Księrat NOEL LAC sf. ka r" 
przedmioty piacie „Doro-ajachi w Leiowen Tow. Wydaw. many, łóżka 3, TAN 
teum“ Sapieny 34. (we Lwowie, u. Syksiuska L Żi|; różne inne przedmioty 
Cena 5 Mk. | okazyjnie „Dorcteum* ul. 
przyjmie zai 

Chemik R cię aeai] penn pagg arIa 2> 34. 
wyrobów cheni czwych Zgi SG EA a M 
szenia w Admins racyi pea COGN | A B ggi mpap 
Zi lińswitgo 10., 1). Schudy.| gro Fi IE E oetama 
H metre. árzw! 10. Se wykonuje się zaraz. Zdjęcia 

Ig 


vocząwszy od 5 Marek 


ga ea 1 gate Fi ei W RIJL ONACH LUB PUDEŁKACH. 
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Damskie, Tpke igne 
Jusze, hurtown'e i częś: ziówo, 
stare przerabiam na nab 
wowsze fasony 
"Pr oreay imkani | 
gen. zast. p erwszej parowej 
fabryki Tow. iCaseluszn ków 


F abryka farb i ultramaryny fame wręnów kanion: GR 
gorach izby Rękodzieincze Ch. Pertmutter j MEROE ANETA Pc 


TIETEET TIY we > weneryczne, skórne Zastarzata zastaral J Pe asc ZAMKA ZE, poleca swój "wyrób : |É | NIA Ri | | | 
` SYON BRES | czy BOr aLL WE x. jH n a b i 
Ea KREA Z Aż NIU mtawa 1, AŻ. EFRI | EEE cat BOJĄ iaia ii wegi A I | | | l 


Wstrzyniwanie preparatu Neo Salvarsanu tylko przed- cs IB i 5 3 a 
południem, s-a) „ABOGO z Kurka jj SeS EEA La eie 


Byly elew Ktiniki wiedeńskiej najlepszą i najwydatniejsza farbkę do| TUTKI I BIBUŁKI CYGARETOWE 
Dr. M ICHAEL SALPETER bieliznę w proszkuch, w woreczkach, i najlepszej jakości do nabycia w fabryce: 


+ ordymuje w disżówsch skórnych i wenerycznycii w gałkaskh i „Indygo papier. jg J i N. PERLM UTTERÓW 
crid. cd 8—9 i od 12—6 Lwów, Sykstuska 17. pee a i Lwów, ul. Tkacka 1. 4 ' 


Papy pre lapku zee BOUAF ROSRE | 
SĘ iari Aae GREG a STAŃ sad. Restauracya i Kawiarnia £ 
| 


! bia po niskich; 


cenach 


i 
| 
KAROL WEISS |— 
bøwów, Daminikańska U 5. 
parter w Sieniach. 


W koniecznych wypadkach 
przerabia w c ągu 24 godzin. 


| Prawdziwe tylko z wodnym znakiem: na tibułce „SzazbelLkEa”. 
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NAJPIEKNIEJSZE KAPELUSZE 


damskie, męskię i dziecinne po cenach - 
„fabrycznych poleca: 


I-SZA KRAJOWA FABRYKA KAPELUSZY 


RUDOLFA WMEMEWELTZ 


M wów, Bsrionowa 3. | 


Wszelkie przeróbki 'damsk'e i męskie wykonuje | 
«a najnowsze formy bardzo siaranni». i 


ELOreEmOWBIKI i SKa Hsuwy Seiat. 


TAA E OW PZ, Codziennie koncert muzyki salonowej | 
taraże obiady reklamowe z trzech ' dan 
od godz. l2-tej do 2-giej po 35 Mk. na 
żądanie do menażek. Wszystko na świeżem 

/ maśle. -— bilardy karambolowe. — Do 

| dyspozycyi pisma krajowe i zagraniczne. 

Lokal op do pani nip w nocy. A 


| u | +RYDORONODĘNONONYÓRÓWONOWĘRĘZOWĘYNODŁRONOBONSREĘHH> m. i 
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Ba perowy praw. „Dostala co mycia twarzy, 
k cudownie upiększa id 


E przedsię iorstwo naftowe w Borysławiu. 


a pasy E ŁEM (miesięczne) oraz 


Dom handlowy 5. AF EEIDIEFR.A $$ Zi PCJ | 
Lwów, Sykstuska a, 61; ; > m 
W ŻE d zdolnego i doświadczenego kaikutanta 
WATT Z dla swych warsztatów w Tustanawicach. — Zgłoszenia z odpisami świadectw 


I FAEN warunków należy adresować pod 
drukarnia z ; ; AE 
A. aimam, w. itsa | „Premier Spółka Naftowa z ogr. por. w Borysławiu‘ 
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